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^  , .. . , * . ytt j , t e  ^  TfF J if redakcyjnym. Z zagranicy 100% drotej. ”Strajki inne wypadki zwalniają Wydawni- t e
ctwo i  dostarczania numerów bez zwrotu
— — części kwoty abonamentowej. — — Ogłoszenia przyjmuje się do godz. 9 przed poi

K i !  +wa«Syńca just. C H O J N I C E ,  s o b o t a  d n i a  5  w r z e ś n i a  1 9 3 1  I*» jj Księżyca wschód 2\fi* zachód l ,45

w i e ś ć ,  o  k r ó t k i e j  t r e ś ć .  Sprawca napadu na ambulans pocztowy I
200 ofiar powodzi aresztowań v I

Nowy Jork. Z San Juan  (Por-torico) donoszą,: J
J. p o - d k i , s p ę k a n e j  siln-emi deszczami, Warszawa. Ze Lwowa don o szące  na dworcu ko- Ze iSta»isławowa zbrodniarz został przewieziony

so s raci zyci * lejowym w S ta^isławowie atre,szk)wan,° jednego z* do K°łomyji d la  skmifrontow.ania z woźnicy &mhu-
_  * . .  * . .  sprawców napadu 'na ambulans pocztowy pod Ko- *‘ansu’ k tt,ry *ezy w ,din,ejszym szp i,alu.Sprawa unji celnej 'Dochodẑa»9Prawie Podcięci.
a u s t r o - n i e m i e c k i e j  u p a d l a  Jest nim student prawa uniwersytetu lwowskiego słupów telegraficznych oraz przecięcia drutów  po.

_ . T . . , Q . , . .. niejaki M atula (lat 24). M atula został aresztowany między Drohobyczem a  Borysławiem wykazały, iż ' ; w
europejskiej k an d erz^ ch o b e r f  d r  C urtius dożyli w chwili> ki«dy usiłował wsiąść do pociąga lw0w. chodzi tu o przestępstwo o charakterze zemsty os«-
o,świadczenia, źe A ustrja  i -Niemcy wobec zmjenio- skiego, aby we Lwowde ukryć się przed pościgiem ^ e p  w y S l i ^ z ^ p m c y  ?-
mych .warunków gospodarczych, w k tórych  dążyć policji. Później Matula usiłował zbiec z pod *ak<»r z  zemsty za wydałenhLpodpiłował on słupy telefo-
trzeba do por°zumienia na -szerszej podstawie, r e- >ty policji, co ma się jednak nie udało, jest on dzia- niczne, będące własnością owego szybu naftowego,
zygnują z urzeczywistnienia pro jek tu  unji celnej. ^  u  0  w  w którym pracował.
Przedstawiciel Francji przyjął oświadczenia do w ia Ł
domości z wjeika satysfakcją i podkreślił, że w tych ~ “
warunkach będzie można łatwiej wypracować plan Prelegent oświadczył, Że jeSt członkiem między napo- S k a n d a i lC Z I ty  n a p a d  n a  k a p i t a n a  
współpracy w szystkich mocarstw europejskich. dowego komitetu rewolucyjnego i zaczął mówić o I n n k l r i p n n  «u f ń r i ^ ń d r n

. # ,„piaUletce" sowieckiej, »a -co jednak sal® za-reago- I p o i s i u e p u  W VJUQflslvU
ł  * *, u* wala burzliwemi pro-testami. A w antura.wynikła -tak W edług doniesień „Danzige-r Vol-ksstimme“ przy I;

C K S p C ay C la  ra tU n K O W a  poważna, że policja musiała odczyt przerwać. Rów. Kran tor n a  ulicy Breitga&se mjał miejsce brutalny
mająca się zająć wyszukaniem łodzi podwodnej nocześnie oresztowano pewną kobietę, która -rozda- napad na kapitana polskiego Stefana Wiśni«wski«- 
„N autilus“, wyruszyć ma z No-rwegji. wała w sali ulotki komunistyczne. p« z polskiego parowca „Bydgoszcz11 stojącego w i-

. . .  --------------- porcie gdańskim.-Kapitąn Wiśniewski z°stał napad-
.  . 5 p » m nięty n,a ustępie przez dwóch ludzi i wyzwany od

Katastrofa * kopalni X2PIB$ SlWZUDę DO SIK  ■
zabitych, sami tubylcy, 2 Europejczyków i 14 tu- że na ślad z b ro r ln S -a k T ii  u d a ło  sfe^S aść  d z S  W’łe’ k radn^ c “ u Przy tem z kieszeni 300 guldenów,
byków  odniosło poważne rany. S ? sk ik i w  £  Napadnięty z s%ł dotliw ie poraniony. W edług do-

za rzy m a™  wa g iam cy  rosyjsKo ppis»Ki«j KUirj r a  „Da^Ztierer Volkssti-mmeu w&ród tor-utalaiych
* . * -  ..  bolszewickiego przy którym znaleziono odbitki fo- n&pa.stników miał się  znajdować także urzędnik po-

S t e r o w i e c  Z e p p e l i n  tograficzne dokumentów wojskowych. Blizsze ba- ^  gdańskiej w ,u bm n ii cywilnem w podchmklo-

rozpoczął dziś rano  o godz. 5 lot powrotny z Ąme- ^ i^ f a ^ b s e rw a c ja  ^doprowadzka2 do u ję c if 'p o r . r‘ym stani€- __________  H
<,« F n .d n c h s-  - »  -  S o w i e c k a  s t r a ż  g r a n i c z n a  u p r o w a d z i ł a  ■

. . . . .  .  .  .  .  Kpt. Rudnicki był łącznikiem między Kumnic- . dW Ó C h P S S tU C h ó WWalka z bandytami kim a wy wiadowcami ościennego państwa. „ ;  0 ,
Por. Kumnic-ki został skazany na śmierć. -Pre ) Wilejka. M d ni-u 3 sierpnia na ej-enie gminy 

którzy usiłowali odbić -aresztowanego i eskortowa- z den. Rzeczypospolitej odrzucił prośbę o -ułaska- * Hondenozyce dw óch pastuchów, 13-letm i
mego przez policję towarzysza, -stoczono wczoraj na Wjen| e obaj z miasteczka Ilj-a, pasąc b y d k  przy samej gra- ' .
u licach Łodzi. W walce wzięło udzia ł około 50 ban- ' __________ ni-cy, przekroczyło ją, poczem schwytani prze-z straż
dy-tów. Eskorta wezwała pomocy policyjnej. Zranio- ■ ■ « . a i i i « i  graniczną sowiecką i  uprowadzeni w,raz z bydłem,
ny-ch zostało 11  osób, w tem 3 policjantów. Zbrod- f a O jS C Id  S r a n l C Z n C  I l 3  s i S l I l C y  Obe-cnie na skutek interwencji K. O. P. władze so- 
ni-a-rzy osadzono w-więzieniu. _  ^  ' s ń e l / l o i  wieckie zwróciły zajęte bydło, zatrzymani jednak

. . .  P O I S K O  “ S G a n S K i e j  -chłopcy dotychczas nie powrócili.

N o w y  p o s e ł  p o l s k i  w  D a n i i  D z iw n e  i n f o r m a c j e  p r a s y  n i e m i e c k i e j  j z u c h w a ł y  n a p a d  r a b u n k o w y
Kopenhaga, 3. 9. (PAT). W czoraj rano k-ról P ra sa  niemiecko-gdań-ska donosi o rzekome® j ^ r p c a r h

przyją ł na  audjencj-i w zamku Christianbarg nowe- zajśc iu  g-ranicznem ma granicy fpolsko-gdański«j J _ n a  a r c b a C n
go polskiego ministra pełm.-io-cnego p. Sokolnickie- p--d Sobowjd-zem. pewien obywatel niemiecki oraz ! Wilno. Przed ikiLku dniami mjał miejsce zu- 
go, -który mu wręczył swe Jisty uwierzytelniające, kolega jego, obywatel gdański podczas łowienia ryb  i chwały napad rabunkow y w m ajątku Boruny, o-fia - 
Następnie poseł Sokolnii-ki został przyjęty na av w potok-u granicznym Stynu, znajdującym się na  ! r ą  którego padła mieszkanka tegoż m ajątku, p. Sa- 
djeneji przez królową. terenie W. M. rzekomo zostali zmuszeni przez pewne i dow,ska. Do mieszkania iSadowsk-iej prze-dostał tsię

. ,  . go polskiego urzędnika, który miał rewolwer w rę- i jak iś  zamaskowany i uzbrojony bandyta, który po-
. . ,  ku, do przejścia n-a stronę po lską i d° towarzyszenia ■ -czął dusić  Sadow ską i w trak-cie tego zrabował jej

P r z y s p i e s z o n e  t e m p o  r o o o t  p r z y  I mu aż do Kobierzyna. Tam urzędnik polski Gdań- j z p°d poduszki 440 dolarów i  biżuterję, poczem 
b u d o w i e  m a a i s t r a l i  k la s ie  -  G d y n i a  szczan-ina zwolnił, a obywatela niemieckiego Schu-1- zbiegł. Dochodzenie policyjne doprowadziło naresz- 
u u u u w i t  i i i a g i s u  o n  vj j j i n a  za zaprowadził do Tczewa, — gdzie po zbadaniu cie do ujawnienia przestępcy. O kazał się nim b rata-
Gdynia. Tempo robót na m agistrali węglowej spraw y przez sędziego został natychm iast zwoi- • ne-k Sadowskiej, -który, wiedząc o stanie mająt-ko- 

Ślą-sk—Gdynia zostało ostatnie znacznie przyspie- niony. Senat gdańsk i dopatruje się w tem zajściu wym swej -ciotki, d-o-konał napadu, usiłu jąc  ją  za- 
*' ,-szone; w -chwili obecnej pracuje przy budowie oko- incydentu granicznego i zwrócił się z zażaleniem do j mordować. R abusia aresztowano i osadzono w y ję ­

ło 7.000 robotników. Generalnego Komisarza Rzpli-tej Polskiej w Gdań- j zieniu powiato-wem w Oszmianie.
Liczba -robotników przy budowie m agistrali sku. — Tyle donosi -biuro prasowe senatu gdań- ' ---------------

wzrośnie jeszcze w nabliższyich dniąch d« 8.000. skiego. DŻUfTId W H iS Z P d flji
Jak  z powyższego wynika budowa m agistrali Naieży odczekać wyja śnienia  2e strony polskiej, ( E i Jemj dżumy w Barcelonie mimo oddziele- 

węglowej Stanowi ważny czynnłk , przyczyniający się ponieważ przedstawienia 2e strony gdańskiej powjn- | “ g d  ja  B ^ r c ^  i  ^ . 1  f; - j
wydatnie d« « te g o d > « »  kryzysu bezroheoa. „y by< przyjmowane z os-^żnodei,. i ,  %  ju i  , \  k t^ y r h  lo

_ J _ _ |_  | i- zmarło, W mieście panuje tem -większa p an ika , że
S k a n d a l i c z n y  w y s t ę p  a n s i e l s k i e ą o  w i e p o w y i a m e  z ą a a n i a  L iiw y  nikogo nie w ypuszczają poza miasto, a medycyna

« ,Q l o o o n ł a  . . .  f TQC* , , r h « u , i 0  Kowno, w  Olicie odbył się kongres stronnictwa dotychczas nie zna skutecznych środków  uni-knię-
p r e i e g e m d  W V £ t;£ » lu c n o w lt: tautininków, w którym wzięło udział. 15.000 osób. a a  dżumy, tak  Że nad zdrowymi mieszkańcami B ar

Częstochowa, Poseł an-gieis-ki B-roo-kway urządził Na kongresie obecny był prezydent Smeto-na, który  celony ciągle wisi groźba, że i -oni- padną ofiarami 
„ w miejscowem kinie odczyt, tłumaczony przez dr. w orzemówieniu swem oświadczył, że n a jraźn ie j- strasznej choroby. W szystkie k ina i teatry są  zam 0 .

K ruka, a  poświęcony zagadnieniu k ryzysu  efcono- szem gadaniem narodu -li-tewskiego jest odzyskanie k r-ięte, a w kaw iarniach i restauracjach  jegt zupeł- i .
micznego w święcie, a w  -szczególności w Anglji. „Wilna: • ®i« pusto.



„DZIENNIK POMORSKI" Nr. 204Str, 2

DelegGci 10-ciu n rad to  zo nienaruszolnościo
granic Pomorza

Praga. (PAT) 12 kongres F ID A C u kontynuuje FIDAC potwierdza swe uchwały kongresu od- 
ob-rady na plenum w komisjach. Najdonioślejszymi I bytego w 1922 -r. w Nowym Orleanie i postanawia;
były obrady komisji pierwszej pokojowej, ob radu ­
jącej pod przewodnictwem posła do parlamentu fran 
ruskiego byłego m inistra w gabinecie Tardieu M ar­
celego -Cherauda. Komisja ta, wychodząc z założe­
nia, że FIDAC uznaje .konieczność zajęcia stano­
wiska wobec propagandy rewizjonistycznej przepro­
w adziła na  ten temat obszerną dyskusję, w czasie 
której zabierał głos równieiż przewodniczący dele­
gacji polskiej generał Górecki. W ykazał on w d łuż­
szym przemówieniu, że niemieckich zakusów -na Po­
morze pod żadnym pozorem nie mo-żna podciągać 
pod rubrykę t. zw. poprawek granicznych, gdyż 
chodzi t-u o niepodległy byt Rzpłitej Polskiej.

Po całodziennej dyskusji komisja przyjęła na- 
stępu jącą  rezolucję:

1 ) ż« trak taty  stanowią prawk obowiązujące p ań ­
stwa i winny być wykonywane z dohrej woli; 2) 'ra k  
taty  są  nienaruszalne, chyba że konieczne ich zmia­
ny byłyby uznane za wspólną zgodą; 3) w b rak u  
uprzedniej zgody między państwami zaint&resowa- 

e może się zgodzić na k ampanje re­
wizjonistyczne, które stw arzają tylko nieporozumie­
nia i u trudn ia ją  postęp dzieła pokoju.

Rezolucja powyższa została jednomyślnie przy­
jęta p-rzez delegatów lO-ciu narodów, a  tylko dele­
gacja włoska wstrzymała się »d głosowania przy 
p u nkcie trzecim Znaczeni© tej jednoglośności pod­
noś,i i to, że głosowała również i delegacja Stanów 
Zjednoczonych A. P.

Kościół iiotciiCMi ® Chinach
C hiński -duchowny F ilip  W ang z Apostolskiego 

W ikarjatu  Fengang w prowincji Szahsi pisze w jed­
nej z angielskich gazet;

„Jedną z cech najhardziej znamiennych dla Ko­
ścioła w Chinach j-e-st różno-liłość pochodzenia mi­
sjonarzy katolickich, którzy z zapałem oddani są 
dziełu krzewienia wiary. Początkowo byli to po czę­
ści F rancuzi oraz W łosi. Obecnie re k ru tu ją  się 
misjonarze katoliccy -na terenie Chin z conajmniej 
trzydziestu państw, z  liczby 8.168 duchownych, bra­
ci i sióstr 1.476 jest Chińczykami. Reszta to przed­
stawiciele wszystkich narodów j ras  z wyjątkiem 
czarnej i czerwonej. Z pośród 100 parafij prawie po­
łowa bo 49 powstała w ostatnim dziesięcioleciu, a  
30 parafij w ostatnich pięciu latach, co jest dowo-dem 
wzrostu zarówno wpływów katolicyzmu jak  i spraw  

:;a izacyjnej ze -strony misji katolickich. 
Ilościowo wzrost duchownych katolickich zarówno 
chińskich  jak i europejskich i am erykańskich, 
świadczy -dobitnie o tem, że jest katolicyzm już nie 
„relig ją europejską", a światową.

Największy postęp wykazuje akcj-a misyjna w 
prowincji C?ili ob©cnie zwanej Hope-i, gdzie mamy 
bardzo liczne paraf je katolickie, które liczą 717.000 
dusz, 344 duchownych i 6 biskupów. jes t to ta sama 
prow incja, która w czasie powstań bokserów u c ie r­
piała najwięcej i gdzie katolicy byli wystawieni na 
największe prześladowania. I tutaj spraw dza się 
trafność słów, iż krew męczennika t0 zapowiedź tri­
umfu W iary.

Jeśli katolicyzm w Chinach w jednej prowincji 
poczynił tak znaczny postęp i wykazuje tak po­
kaźną liczbę wyznawców, to jest ten st-an rzeczy nie 
bez znaczenia. W ielkie skupie-ni-e katolików w p ro­
wincji Hopej, to bastjon wiary -i oświaty wśród mo­
rza  pogańskiego. Obecnie ponad .trzy tysiące kato­
lickich misjonarzy 1 -duchownych d z ia ła  na ter enie 
całych Chin. Czy jest to liczba -dostateczna? Otóż 
nie. Każdy z n k łi bowiem stoi przed olbrzymiem 
zadaniem nawrócenia 130 tysięcy pogan t a  więc trze 
ba dążyć do Wzmocnienia elementu katolickiego, a  
przedews-zystkiem myśleć o zwiększeniu ilości du ­
chownych.

Najpoważniejszą ostoją W iary, jest szkoła kato­
licka, k tóra tu stanowi jedyną skuteczną zaporę 
przeciw m aterjd  izmowi europejskiemu i propagan­
dzie bolszewickiej. Rość -szkół katolickich wynosi 
ponad 400 wraz 56.181 uczniami. Niesterty, ch ińsk i 
r 7-ad nacjonalistyczny, zabronił wykładów relig ji w 
szkołach katolickich w obawie, iż A kcja Katolicka 
zaszkodzić moż© „postępowej11 ak cji narodowej u- 
świadamiania. W ielką rolę odgrywa również nie­
chęć do insty tucji „europejskiego pochodzenia11.

iPo-zatem jeśli chodzi o import, to zauważyć je­
szcze należy pewien wzrost importu tytoniu, który 
idzie już na skład do nowego magazynu monopo­
lowego, ur°z utrzymanie się (a właściwie wegetacja) 
na poprzednim poziomie importo b a wełny, który nie 
ruszy, jak  długo niektóre nlęzłiędne -zmiany w usta­
wodawstwie podatkowem nie zostaną przeprowa­

dzone.

Import przez Gdynie
Import stanowi stale najsłabszą stronę obrotów 

towarowych Gdyni. T0 samo zresztą dałoby się po­
wiedzieć o Gdańsku i wogóle o obrocie morskim 
-polski. W perspektywie najbliższej oczekiwać mo-ż- 

, na i  należy powiażneg° rozrostu obrotów drobnicą — 
co jednak nie -d-a nigdy dużych efektów ilościowych 
Ilościowo mogą d la obu portów naszych stanowić 
poważniejsze pozycje w przywozie jedynie nastę­
pujące towary: złom, rudy, nawiozy sztuczne, ryż, 
nasiona oleiste i śledzie.. Z tych artykułów rudy 
i śledzie -narazi j nie wchodzą, albo prawie nie w-cho 
dzą w rachubę w Gdyni. Nasiona oleiste pójdą w 
większych ilościach dopiero po dalszej rozbudowie 
zakładów olejarskich w poroie.

Import nawozów ustał -prawie zupełnie z racji 
kryzysu w rolnictwie; wyjątek stanowiła tomasyna, 
której jednak również idzie dziś dużo mniej niż 
prze-d 2 laty. Złom -także nie osiągnął jeszcze liczby 
przewidzianej na przyszłość. Tyż natomiast daje 
obecnie — a zwłaszcza w Lipcu — dosyć poważną 
pracę portowi gdyńskiemu. Trzy stat-ki z ryżem 
zawinęły do Gdyni z Rangoon‘u. Dzięki temu łusz- 
czar-nła" ryżu w r. b. pobije znacznie maksymalny 
rekord przełt-dunku rocznego, osiągając na konie-c 
eezonu br. p rawodpodobnie około 80.000 t. wobec 
około 46.000 t. w r . ub

Męczennicy z Veracruz
W iedeńską „Reichspost" ogłasza szczegóły 

krwawego zamachu n-a kapłanów katolickich w ko­
ściele w Veracruz n-a podstawie rewelacyj naocznego 
świadka. W -sobotę dnia 25 iipca, w kościele w n ie­
bowzięcia N. M. P. odbywało się wieczorem zwykłe 
nabożeństwo z nauką i wykładem katechizmu dla 
dzie-ci. Kościół był przepełniony wiernymi i mnó­
stwem dzieci. W chwili, gdy nastąp iła  w nabożeń­
stwie przerwa i trzech kapłanów; Rafael Rosa-s, Al- 
berto- Landa i Dario A-costa znaleźli się przed ołta­
rzem z poza ołtarza wybiegło ośmiu ludzi najwidocz 
niej pijanych, 7 których jeden rozwinął arkusz p a­
pieru z ohydnym rysunkiem  Papieża n-a szubienicy, 
pozostali z-a-ś poczęli strzelać z rewolwerów w -stronę 
kapłanów, a  następnie w stronę ludu.

Trupem padli księża Landa i Acosta, jak  rów­
nież próbujący rozbroić bandytów młody Mek sykań  
czyk, Homero Broissi-n i j-ak-aś zamodlona -kobieta. 
Jednocześnie zgasło w koście-le światło elektryczne, 
-c-o wywołało wielki popłoch, w trakcie1 którego b an ­
dyci próbowali zbiec przez zakrystję, którędy pr-aw 
dopodobnie do-stali się do-kościoła. Tym,czasem jed­
ni z tych, którzy wydostali isię z kościoła próbow-aii 
zawiadomić policję i wojsko, d rudzy  puścili się w 
pogoń za bandytami. Jednego z nich zastrzelono, 
w drugi-m -zaś postrzelonym, ku ogólnemu zdziwie­
niu  rozpozn-ano... szefa policji w Ver-acruz. Nie­
bawem zjawiło się wojsko, -kościół opróżniono a  ci-ała 
pomordowanych zabrano z sobą, by te-j-że no-cy c i­
chaczem pochować. Bandycki ten zamach próbowa 
no wytłumaczyć, jiak zwykle w -takich wypadkach 
„wzburzeniem11 ludu z powodu jakiegoś zamachu 
«a ży-cie gubernatora Ve-racruz, Tejeda, zn-anego so­
cjalisty i wroga Kościoła.

W rzeczywistości w dniu tym Tej-e-da przed p a­
łacem gubem atorskim  strzelał się z jakim ś Meksy- 
kańczykiem w obecności spokojnie przypatrującej 
się temu warty przez oały kwiadrans, -c-o chyba d la  
cokolwiek interesującego -się w stosunkach m eksy­
k ań sk ich  trudno nazwać „zamachem11 zwłaszcza ze 
strony katolików. (KAP. )

Ukarana mężobóiczyni
Toruń. Franciszka Dond»lska z Torunia ska­

zana zo-stala za u raz cielesny z wynikiem śmiertel- 
tym.

Mąż okarżonej był, jak  to wynika z zeznań 
wszystkich świadków, człowiekiem spokojnym, pra  
cowitym i prawego charakteru, którego jedyną ,u- 
jemną cechą była zbytni-a „miłość" do kieliszka, 
w którym zwykł był topić robaka.

Oskarżoną natomiast charakteryzowano jako o- 
sobę niezgodną, czupurną, złośliwą itd. szukająca  
stale zaczepek. Z wszystkimi sąsi-adami znajdowa­
ła się w stosunkach „wojennych".

Już na k ilka dni przed tragicznem zajściem, jak k> 
wynik-a z zeznań świadków, w czasie sprzeczki u- 
derzyła D ondalska męża siekierką jak  twierdzi „na 
żarty", a przed k ilku  laty -również w .czasie sprzecz­
ki rzuciła  weń palącą  -się lampę naftową,. Dowodzi 
to jej niezwykle „łagodnego11 charakteru.

Krytycznego dnia mąż oskarżonej — z zawodu 
brukarz — nie otrzymał na plac budowy obiadu. 
Ki-edy po skończonej pna-cy wrócił w nieco pod­
chmielonym stanie do domu, czekać musiał przed 
drzwiami mieszkan-La prawie -całą godzinę, żon-a bo­
wiem z alba wił a u kumoszki. Na tem Re właśnie po­
wstała sprzeczka, w czasie -której mąż podobno po­
tłuk ł ikilka drobnych przedmiotów. Wypirow-adzony 
wreszcie z równowagi stekie-m najbardziej obelży­
wych wyrazów, jakie żon-a-rzuciła mu w Uw»rz, chwy 
cić miał rzekomo krzesło z wyraźnym zamiarem 
uderzenia żony św iadkam i -całej tej aw antury byli 
wymienieni (poniżej w wy,roku) oskarżeni, k tórzy 
„odwiedzili11 (?) Dondalską. W chwili, gdy -mąż 
chciał rzekomo uderzyć oskarżoną krzesłem,, do- 
sko-czył do niego Pętkowgki, wyrw-ał mu krzesło, 
poczem skrępował mu ręce. „Przykładna" małżon­
k a  tymczasem tłuczkiem do -kartofli poczęła męża 
grzmocić po głowie, >co spowodowało zgniecenie 
czaszki i prze krwawienia mózgu. -Następnie, jak wy­
nika z zeznań świadków, cała ta dobrana kompanja 
w yrzuciła -ciężko poturbowanego Donda-lskiego na 
ulicę, -celem upozorowania napadu i po-zostawiła 
inieszczęśliwego na łasce losu. Około pierwszej po 
północy, a  więc kilka godzin po wypadku, zawez­
wano karetkę p«got-owia, która bezprzytomnego już 
-Dondal-skiego zabrała z ulicy do lecznicy m-iejkiej, 
gdzie po upływie trzech dni zm-arl, nie odzyskawszy 
przytomności.

Trybunał p° dłuższej inaradzi-e wydał wyrok, 
skazujący oskarżoną D-ondalską «a dwa lata wię­
zienia, oskarżonego Pętkowskiego Alojzego i M arję 
z K-rynec-ki-ch na rok więzienia, a pasierbów po 3 
i 6 miesięcy więzienia, z izawieszeniem kary  na 3 Jata. 
Oskarżonego Czarnowskiego Sąd z braku dosta­
tecznych -dowodów winy uwolnił.

Czerwony Krzyż z pomoce 
bezrobotnym

Zarząd główny polskiego Czerwonego Krzyża 
wydał w dniu  wczorajszym okólnik do wszystkich 
swych oddziałów i okręgów^ na tereni-e całego pań- 
-stwa w sprawie 'podjęcia akcji pomocy d la  bezro­
botnych. Akcjia pomocy bezrobotnym, organizowana 
przez P. C. K obejmować ma: dokarmianie naj­
biedniejszych bezrobotnych, opiekę nad rodzina­
mi, niesienie pomocy na w ypadek -chorób, akcję za­
pobiegawczą przed chorobami nagminnemi, oraz 
zbiórkę odzieży i -produktów spożywczych.

iPoszczególne oddziały i okręgi P. C. K. prowa­
dzić będą swoją akcję w porozumieniu z mjejsco- 
-w-emi wfadzami. koordynując ją. z ak c ją  Naczelne­
go Komitetu do Spraw Bebrobocia.

Kupujcie tary Krojone!

Proso francusko o morderstwie w Truskawce
Znany-publicysta francuski S*. 'Brice o zamor­

dowaniu posła Hołówki pisze w paryskim „Jour- 
nalu" m. In.;

„Zabójstwo to jest więcej, njż zabójstwem poR- 
tyeznem. Je.gt potężną tragiczną, demonstracją rze­
czywistości, ukrytej za złudami- pogodzenia."

iNastępni-e Brice przypomina, iż jednem z najpo­
ważniejszych zagadnień P o lsk i jest spraw-a R usi­
nów, których Małopolska W-sch, zawiera znaczny 
procent; utworzenie państw a U kraińskiego -było 
jednym z projektów niemieckich w-czasie wojny. Od 
tego czasu U kraina stała się republiką sowie-cką. 
W  ten sposób działalność rosy jska  zgodna jest z 
inicjatywą niemiecką, zm ierzającą do podniecenia 
na jonalizm-u rusińskiego -celem próby-rozbicia pań­
stwowości polskiej.

Obie te -akcje faworyzowane są przez system 
mniejszości, „niefortunnie wprowadzony jako fer­
ment ciągłej agitacji. Trzecim czynnikiem, zdaniem 
St. Bri-ce‘a  jest propaganda angielskiej P artji P-racy 
i suw ająca się aż do posyłania do Małopolski de­
putowanych, popierających separatystów, po- za- 
str.sowaniu represji wobec zaburzeń, rząd pol-ski 
wybrał drogę koncyljacji, wyznaczając wojewodę o 
barak i erze umiarkowanym, otwierając więzienia i 

i ptowadząc pertraktacje z przedstawicielami um iar­

kowanych U kraińców . Inicjatorem tej ewolucji był 
Hołówko, zamordowany przez terorystów subsydjo- 
wa-nych przez Berlin i Moskwę w -celu uniknięcia 
uspokojenia.

„Journal" stwierdza, że fakt ten oświetla dzia­
łania związane z paktami o nieagresji, gdzie raz 
jeszcze przejawia się współpraca niemiecko-ro- 
syji&ka.

Śmierć pos. Hołówki okryła żałoba 
cała Rzeczpospolita

Warszawa. ,p. marszałek P iłsudsk i przesłał 
mat-ce ś. p. Tadeusza Hołówki następujący list kon­
dolencyjny:

Czcigodna Pani! Głęboko wzruszony wieś­
cią o śmierci syna Pani, Tadeusza, spieszę wy­
razić Pani cały mój żal i współczucie. W  osobie 
zgasłego traci Polska jednego z najlepszych jej 
Synów, gorącego patrjotę, bojownika w-alk o nie­
podległość i niestrudzonego pełnego ene-rgji pra­
cownika na polu twardej, codziennej pra-cy poko­
jowej. — Świadomość, iż ta  wielka i ciężka stra ­
ta  okrywa żałobą kraj cały niechaj umniejszy 
ból Pani. (—) Józef P iłsudski, M arszałek Polski.
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CHOJNICE I POWIAT
Chojnice,, dnia 4 września 193} r.

Na powodzian
złożyła w redakcji naszej p. Polakiewiczówna z Kio- 1 
snów,a 2 zł.

Komisja badania pojazdów mechanicznych
w Toruniu urzędować będzie 5 i 19 września r. b.

Oświetlać korytarze.
Właścicielom domów' wZgl. ich zastępcom przy- j 

pominamy obowiązek oświetlania klatek schedo- ! 
wych. 1

W  myśl obowiązującego rozporządzenia policyj­
nego winne być k la tk i 'schodowe oświetlane y2 go­
dziny po zachodzie słońca aż do godz. 10-tej wje,cz.

Koncert na rzecz bezrobotnych 
urządza jak  nam donoszą, Komitet Powiatowy nie­
sienia pomocy bezrobotnym, staraniem p. wicesta- 
rosty iSemraua w sobotą dnia 12 bm. Udział w kon­
cercie wezmą p. Pawłowska, nauczycielka muzyki, 
pani Jasnochowa (śpiew) oraz powiatowy lekarz we­
terynarii p. Dreszler (skrzypce). P rogram  i bliższe 
szczegóły podamy później.

Nad akcją pomocy dla bezrobotnych 
obradowali wczoraj w Toruniu w Województwie de­
legaci miast, powiatów i różnych organizacyj. U- 
two-rzono komitet wojewódzki. Z Chojnic wlZg]. po­
wiatu na konferencji byli obecni ks. kanonik M a­
kowski, burm istrz p. d r. Dobiera jeżyk i prezes pow. 
P . T. R. p. Główczew,siki z Jeziorek.

Walny zjazd delegatów
Zw. Tow. Kupieckich na Pomorzu
Z początkiem jesieni rozpoczyna się sezon wal­

nych zebrań naszych czołowych organizacyj zowa- 
doWych.

Do jednej z największych i najpoważniejszych, 
które zdały, egzamin społeczny, wykazując wielką 
konsolidację zrzeszonych i niezw ykłą wytrwałość w 
dążeniu do swego celu, należy niewątpliwie Zwią­
zek Tow. Kupieckich na Pomorzu w G rudziądzu, 
naczelna organizacja zawodowa pomorskiego ku- 
piectwa, wchodząca w 13-ty r»k swej pracy.

Jej doroczne zjazdy interesują całe' społeczeń­
stwo, bowiem handel jest wszak jednym z najważ­
niejszych elementów gospodarczych ściśle związa­
nych  z życiem i rozwojem naszych miast, a zatem 
całej ziemi pomorskiej. Te doroczne sejmiki k u ­
pieckie mają więc swoją ustaloną reputację, gdyż 
d ążą  do stałej naprawy gospodarczej Rzeczypospo­
litej. je j sprawozdania (Zjazdowe oraz postulaty i  
wskazania, wypływając z całorocznych doświad­
czeń, podyktowane są  wyłącznie troską o dobro k ra ­
ju . Tegoroczny zjazd odbywa się w atmosferze wy­
jątkow o ciężkiej pad względem gospodarczym, (bo­
wiem nigdy położenie handlu nie było tak  trudne 
jak w tym roku, daj Boże, przełomowym. To też 
-obrady tegoroczne będą szczególnie ciekawe i brze­
mienne w skutki, idzie bowiem o całość, o sharmo- 
nizowanie potrzeb handlu z potrzebami i położeniem 
całego społeczeństwa. Obrona han d lu  wymaga po­
wołania p°d sztandar 'Związku wszystkich bez wy­
ją tk u  kupców  walczących o lepsze jutro.

Może właśnie dlatego odstąpiono w tym roku od 
wszelkiej Zewne>rznej reprezentacji, by zjazd odbyć 
się mógł w skupieniu i poświęceniu wszystkich 
chw il wewnętrznej pracy organizacyjnej Związku i 
dlatego też obrono za miejsce spotkania — Święcie. 
Ciężkie warunki mat«rjalne narzuciły  konie zność 
odbycia zjazdu w gronie samych delegatów i odstą­
pienia od wszelkich towarzyskich imprez, które ce­
chowały zwykł? doroczne zjazdy kupieckie. Będzie 
to i walne zebranie w najściślej szem gronie zaintere­
sowanych. — Zjad odbędzie się, jak wiadomo 4-go 
października rb. i praca przygotowawcza w towa­
rzystwach związkowych rozpoczęła się na dobre.

Miłą niespodziankę
spraw ił dzieciom dozorca p ark u  miejskiego p. 
Hengstler. Mianowicie urządził on w p arku  miej­
skim różne zabawki jak  huśtaw ki, karuzele itd. 
N ajw iększą jednak uciechę spraw ia  dzieciom u rzą  
dzenie piły — przy kręceniu odpowiedniej kor­
by dwuch z drzewa rzeźbionych ludzi rżnie drzewo.

Dozorcy parku  miejskiego należy się za wyko­
nanie powyższych rzeczy uznanie.

Wioślarką z Warszawy do Charzykowa.
Zakrojona na szerszą skalę propaganda n a

rzecz le tn iska  charzykowskiego, dotarła d° wszyst­
k ic h  dzielnic k ra ju  naszego. Z pośród licznych wy­
cieczek przybyłych do Charzykowa, ostatnia może 
najlepiej świadczy o wielkiej popularności C harzy­
kowa. Otóż w ostatnich dniach przybiła do pomo­
stu K lubu Żeglarskiego w Charzykowie, wspaniała 
łódź wioślarska „K lubu W ioślarskiego" z W arsza­
wy. Uczestnicy tej wycieczki pani Jadw iga Bobiń­
ska, panowie pułk. Stanisław  Baczykow,ski, W ac­
ław Czajkowski i Wacław Scheller, słysząc dużo o 
naszym  ślicznym zakątku, w ioślarką wybrali się 
d° Charzykowa. Ucze&tnicy kontynuowali swą po­
dróż w bardzo trudnych w arunkach atmosferycz­
nych. Droga prowadziła z W arszawy, W isłą do For 
donu, a stąd B rdą przez Budgaszcz, Tucholę, Mę- 
cikał, Swornegacie do Charzykowa. Podróż na po­
wyższym etapie, odbyła się po raz pierwszy. Foto- 
gcafje filmowe naszych pięknych krajobrazów , je­
zior, zabytków pomorskich, no i charzykowskich 
specjalności, będą poważną reklam ą w Warszawie, 
ponieważ wycieczkowicze należą do bardzo licznego

Klubu, z którego niejeden członek zachęcony zdję­
ciami naszych pięknych okolic, przybędzie na rok 
przyszły. Wczoraj rano goście w yruszyli w drogę 
powrotną do Warszawy, dokąd przybędą po 14-tu 
dniach. Powodzenia, przyjemności i lepszej pogody.

Przydział zegarków ociemniałym inwalidom 
wojennym.

Minister pracy i opieki społecznej wydał woje­
wodom zarządzenie w sprawie przydziału  na koszt 
M inisterstwa specjalnych zegarków z wypukłemi 
cyframi dla inw&ldów wojennych.

Akcję przydziału  zegarków inwalidom Mini­
sterstwo powierzyło w tym roku Związkowi stowarzy­
szeń ociemniałych żołnierzy R. P. Podania inw ali­
dów o przydział zegarków mają być wnoszone do po­
wiatowych referatów inwalidzkich, które przesyła­
ją  podania te do urzędów wojewódzkich, te zaś do 
komisarjatu rządu  m. st. W arszawy, spraw ujące­
go nadzór i kontrolę n<ad akcją  przydziału zegar­
ków.

Do otrzymania zegarka mają prawo wszyscy 
ociemniali inwalidzi, których kalectwo pozostaje w 
związku przyczynowym ze służbą wojskową,. Zegar­
ki przydzielane obecnie inwalidom służyć im mają 
przez przeciąg 6 lat.

Za kradzież.
Uczeń kraw iecki L. lat 16, sk rad ł swego czasu 

pomocnikowi kupieckiemu Fedzie Konradowi ubra­
nie, rękawiczki, dostawszy się do pokoju tegoż. L. 
skazano ;na 1 .tydzień aresztu, będąc już poprzednio 
karany  również za kradzież.

20 zł. za fatygę.
Służąca M arja w . z Chojnic, oskarżona o oSzu- 

kaństwo go*ówibowe, skazana .została na 14 dni a r esz- 
tu  z zawieszeniem kary  «a 3 lata. Pani K. posłała 
wyżej wymienioną z rachunkiem  na 70 zł., które 
skasować miała u pewnego obywatela, z  otrzyma­
nych pieniędzy oddała 50 zł., a  20 zł. patrąciła  d la  
siebie za „fatygę". Kiedy posłano później p» rze­
komy zaległe 20 zł., wykryło się oszustwo, za które 
nieuczciwą służącą spotkała zasłużona kara.
0  wprowadzenie na giełdach notowań ziemniaków.

W związku z rozwijającym się handlem ziemnia- 
kami, szczególnie eksportowemi, Zwfiązek Ekspor- 
teiów Ziemniaków w Toruniu zwrócił się do giełd 
zbożow.0-towarowych w Polsce z prośbą o wprowa­
dzenie notowań ziemniaków możliwie z największem 
ich zróczniczkowaniem. Szczególnie wa żnem jest 
przeprowadzenie podziału na ziemniaki jadalne, fa­
bryczne i sadzeniaki oraz przynajmniej, na pewne 
grupy, na przykład biało- i żółtomięsne, jeśli nie 
n-ożnaby spowodować notowań cen poszczególnych
gatuńków ziemniaków.

Giełdy zbożowo-towarowe w poznaniu i W arsza­
wie odniosły się d° propozycji ZwiąZku Eksporte­
rów Ziemniaki w bardzo życzliwie, to też jest na­
dzieja, że i inne giełdy z równą życzliwością potrak­
tu ją  pożyteczną In icjatyw ę Związku.

Rezolucja
I. Zlotu S. M. P. Okręgu kaszubskiego

u ch w alon a  dnia 16 s ie r p n ia  1931 ■». 
w Gdyni

Katolicka młodzież — zabrana dnia 16 sierpnia 
1931 r. w Gdyni — na I. Zlocie S. M. P. O kręgu Ka­
szubskiego;

I . Stwierdza — że w  myśl życzeń Ojca św. P iu ­
sa XI. powołaną jiegt istotnie do "zięcia czynnego 
udziału  w Akcji K atolickiej; —

II. Oświadcza — że udział swój w A kcji Kato­
lickiej uw aża i  uważać będzie za swój istotny ideo- 
wo-organizacyjny obowiązek — i

III. postanawia — dążyć — wszystkiemi siłami 
do rzeczywistego spełnienia tegoż obowiązku.

W p racy  swej aa polu A kcji Katolickiej kłaść 
będzie nacisk przedevvszystkiem na przygotowywa­
nie Się do późniejszego zbiorowego czynu i życia k a ­
tolickiego:

1 ) drogą rozszerzenia i pogłębienia własnej 
świadomości katolickiej — przez: wzmożenie w (S. 
M. P. czytelnictwa książek o  duchu i treści kato­
lickiej — przez: spotęgowanie w S. M. P. ru ch u  od­
czyt owo-wy kład owego o d u ch u  i treści katolickiej,

2) drogą 1 ozbudzenia i umocnienia w sobie kato­
lickiego życia religijnego przez: częstsze a dobro­
wolne spełnianie praktyk religijnych (modlitwa,, spo 
wiedź św., Komunja św.) — przez: odbywanie dorocz 
nych rekolekcyj zamkniętych i wreszcie —

3) drogą: technicznego zaprawiania się do p ra ­
cy katolickiej, przez: branie udziału  w zjazdach 
katolickich, przez uczestniczenie w knrsach Akcji 
Katolickiej — przez: czynną współpracę w urządza, 
“iu akademij i wieczornic katolickich oraz przez: 
■czynną pomoc w kolpoUacji pism i książek kato­
lickich — a b j  — w t&n sposób — pozostając w ści­
słej łączności i posłuszeństwie ■władzom kościelnym
1 budząc w sobie bojowego ducha obrony prawd, 
świętości i praw katolicyzmu, mogła stać się i być 
twórczym czynnikiem  i silną podporą katolickiej 
Polski.

MMie o bezrobotnych!

. . H H g g ........... .................
Powiat

21-letnie niemowlę.

Czersk. Przed kilku dniami przed dnłatktw ą  
komisją poborową stawał niezwykły pob^rowy.' Mia­
nowicie przybył w towarzystwie swej matki 21-letni 
Piepierowski 1 Uukowa. Człowiek ten jest wZrisHl 
niemów-, .ja, 1 -/winięiy jak niemowlę, p.-siaus jedy­
nie głowę dowleka dorosłego. Piep;erowsKi ed lat 
21 prz.\Hywa w kdysra, zachowując się zupełnie 
jak dzi*CKo

Równocześnie z ni edoro z win ięc ie m ciała nastąp ił 
niedorozwój um ysłu, gdyż dziwne 21-letnie dziecko 
nie wymawia żadnych słów, wydając jedynie nie­
artykułowane sylaby. Karmić trzeba go łyżkę, jak 
malutkie dziecię. Niezwykły ten fenomem natury , 
zjawisko ntaogół nieznane i rzadkie, wywołał wiel­
kie zaciekawienie.

Str. 3

Z Pomorza
Zmiany w szkolnictwie.

Sępólno. Do 1 ki. szkoły powszechnej w Radoń- 
sku powołany został nauczyciel p. Benedykt, urzę­
dujący poprzednio w szkole wydziałowej w Sępól­
nie k tó ra  uległa w tym roku likwidacji.

W 1-klas. szkole powszechnej w Jeleniu objął z 
dniem  1 hm. urzędow anie nauczyciel p. Łapiński, 
przybyły ze szkoły powszechnej z Sępólna.

Szkoła powszechna w Lubczy uzyskała  z dniem 
1 bm. nową siłę nauczycielską w osobie p. Jachowej.

Uwolnienie z aresztu.
Starogard. Aresztowani w związku z zabójstwem 

Eichego Leona bracia Wiecey oraz Tocha, zostali 
zaraz następnego .dnia prze® sędziego śledczego 
zwoinienj. Za czyny swe odpowiadać będą z wolnej 
stopy.

po wodę z polskiego morza przybyli do Gdyni 
kolarze polscy.

Gdynia. We wtorek wieczorem przybyli do mety 
w (Gdyni uczestnicy biegu kolarskiego do morza 
polskiego.

Przyjęciem zawodników w Gdyni zajmował się 
Z. O. K. Z. wraz ze związkami propagandy tury­
stycznej.

Do Gdyni przybyło 45 zawodników z Eugenju- 
szem M ichalskim na czele, k tóry  wpadł «a metę 
o godz. 16,30, drugim  był Heliks z warsz. tow. cykl. 
trzeci Targoński (Legja), czw arty W ięcek (Byd­
goszcz).

W biegu bierze udział m. in. Gronczewski, k tó­
ry  we witorek obchodzi 25-lecie pracy kolarskiej. 
W środę na molo pasażerskim odbyła się  rewja 
uczestników biegu. Po 2dniowym pobycie zawod­
nicy wyruszyli z Gdyni w piątek rano, udając się 
w drogę powrotną.

Gdynia. W środę » godz. 19 uczestnicy biegu 
kolarskiego W arszaw a—Gdynia w yruszyli po zbiór 
ce i przeglądzie z przed dworca na molo pasażer­
skie. Tam po przemówieniu p. wicekomisarza Beder 
skiego i komendanta biegu prezesa Bednarskiego od­
był się ceremoojał zaczerpnięcie wody z B ałtyku, 
k tó rą  wicekomisarz rządowy Gdyni wręczył kola­
rzowi Więcków,^ najlepszemu na trasie W arszaw a— 
Gdynia.

A m pułka z wodą polskiego morza zostanie do­
ręczona na Zam ku P. Prezydentowi Rzeczypospoli­
tej przez najlepszego kolarza.

W drogą powrotną zawodnicy w yruszyli w p ią­
tek przez G rudziądz—'Włocławek i w niedzielę sta­
ną w Warszawie. ■ '

Zażegnane niebezpieczeństwo.
Toruń. Grożące od k ilk u  dni niebezpieczeństwo 

zawalenia się m agistratu miasta Torunia, które po­
wstało skutkiem rysów w murze, zostało już czę­
ściowo usunięte. Podjęte doraźne prace zapobiegaw­
cze doprowadziły do podstemplowania sklepienia i 
łęki, przez co wstrzymano dalsze nierównomierne 
osiadanie się filarów. Ponadto opracowany został 
plan dalszych robót, m ających na celu wzmocni ni« 
wszystkich czterech zagrożonych filarów. — Sprawą 
tą  zajmuje się specjalna komisja rzeczoznawców.

Z KINA ~ » « *
Kino „Nowości"

w czwartak dnia 3 i piątek 4 bm. o godz. 8,15 wy­
świetla wielki dram at życiowy p. t. „Gra Namięt­
ności" w roli głównej M arja Corda.

RUCH w TOWARZYSTWACH
T. G. „Sokół" — Sekcja Gi®r Sportowych. Dziś

w piątek od godz. 6 wiec,z. trening koszyków ki i p ił­
ki nożnej na stadjonie. Z powodu b liskich  występów 
becność w ^ystk ich  członków konieczna.

S. M. P. Męskie. Dziś o godz. 8-mej wieczorem 
W  Szkole Powszechnej odbędzie się lekcja sekcji 
orkiestry  pod przewodnictwem mowę,go kapelm istrza. 
Zarazem o tym samym (czasie odbędzie się zebranie 
Oddz. Młodszych. Tak w pierwszym jak  i w drugim  
w yjadku komplet konieczny. Zarząd.

Grupa b. Uczestników Powstań Narodowych 
R. P. w Chojnicach. Dnia  5 bm. o godz. 19,30 od- 
będżie się zebranie miesięczne w lokalu zebrań, n a  
które zaprasza wszystkich członków. Zarząd.

Męskie Towarzystwo św. Wincentego a Paulo. 
W niedzielę dnia 6 września br. o godz. 16-tej zebra­
nie w klasztorze, na które szanownych członków 
uprzejmie się zaprasza. Zarząd.
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Sala teatralna Hotelu Centralnego w Choinkach I codziennie
W so b o tę  5 . w r z e śn ia  rb. wystąpi tylko jeden raz j św ie ż o  w ęd zon e;
słynny rosyjski a r t y s t y c z n y  zespól Morenki

BAŁAŁAJKOWY
na czele zespołu EUGEi l JUSZ DUBROWI N
słynny artysta wirtuoz, solista Polskiego Radja i stacvj zagranicznych.

W p ro g ra m ie  s Utwory klasyczne rosyjski? pieśni ludowe, romanse cygańskie, 
pieśni Kaukazkie. pieśni burłaków, pieśni Dalekiego Wschodu i inne. 

Początek o godz. 8 30 wiecz. Bilety już są do nabycia w Księg Dzień. Pom.

Podaję do publicznej wiadomości, iż z  dniem  
5 . bm , o tw iera m  p rzy  u l.D w orcow ej nr. I.

interes fryzjerski
Salon dla Danów

Mojem zadaniem będzie S?an. Klientelę jak 
najlepiej zadowolić.

Uprasza się o łaskawe poparcie.

Kalla Marjan.

PrzetarS przymusowy
Dnia 5. bm . o godz. 

11 -tej sprzedam najwięcej 
dającemu za gotówkę :

1 bufet, 1 kredens. 
Zbiórka licyt. w biurze 
kom. Winkowskiego. 

Rybiński, 
kom. sąd. z poi. 1187

N a d esz ła

Mormelmfa
o w o c o w a

funt 0,70 zł.

Grzywacz.

poleca
K. Domański,

Chojnice ul. Człuchowska 7

Z [Monie
są na sprzedaż

Gdzie wskaże ekspedycja 
„Dziennika Pomorskiego"

fA \  U M i1! M* MlA m  M 11, •, 11 • i, i • i i i »

C odzienn ie św ie ż y

chleb
pszenno - żytni
znany z dobrego smaku 

poleca

Fronclszek Gflntzel.
S tr z e le c k a  I.

Na

tapety
Z powodu usunięcia zapasów 
udzielam 10 — 25°/0 rabatu.

W. Heyn,
PI. Jagielloński nr 6.

m W tN N M N N t

Kosze z Miotami,
bukiety, 

kwiaty cięte, 
róże,

wieńce
po bardzo niskich cenach 
poleca

L. H o w e
Ogrodnictwo 

Człuchowska 53

2  u m eb lo w a n e

pokoje
z balkonem

3 pokoje z kuchnia
natychmiast do wydzierżaw. 

Do zapytania

Plot Jagielloński 3.

KINO NOWOŚCI
Dziś w piątek dn. 4 bm.

o godz. 8.15

Wyświetla wielki dramat życiowy 
pod tytułem

Gro Namiętności
W roli głównej

Marja Corda

■ i  Hotel Polonia
W każdą środę, sobotę i niedzielę

koncert - dancing
Wstęp wolny 1 Wstęp wolny !

Młodsza

U d zielam

lekcji
malowania, 
rysowania, 
i robót ręcznych

Elsę Kittsteiner,
Młyńska 20. I.

Pokój
umeblowany

od 15 bm. do wynajęcia.

Warszawska 5.
III ptr.

Mieszkanie
I pokój z kuchnią

zaraz do wynajęcia.
Nowa Ameryka

O sady 18.

ukazały się w Agenturach loteryj­
nych, Bankach Ludowych, w kioskach 
„Ruchu" i tysiącach innych miejsc1 

sprzedaży

losy 3  zlotowe
Wielkiej Loterji na

lik Wita r  •

Najśw. Serca Pana Jezusa
w Poznaniu.

M in ie  oinM loie 7.8 i 9 września.
Kilkanaście tysięcy wygranych 
wartości 90.000,— złotych.

Związek Zawód. Pracownik. 
| Miejskich ma w swym 
| Domku Wypoczynkowym 
j na letnisku w Cbarzykowie

winę Mole
do wynajęcia 

Bliższej informacji udziela 
prezes B e sse r t .

dziewczyna
może się zgłosić od zaraz 

lub od i 5. 9. br
Kortas,

Szosa Gdańska 20. I p.

Uczeń
krawiecki

zaraz potrzebny,
A. Grunczewski,

mistrz Krawiecki,
G dańska 33.

Na wagę 
sprzedaję
Perfumy, wody kolońskle, 
kwiatowe wody kolońskle 
zwykłe. Wody do ust. Wody 

na ałosy.
D rogerja - P erfum erja

Bracia Hubert
wł. J. Hubert 

Chojnice Pom. 
rokzał. 1894 Tel.219

Dachówkę
cementową

sprzedaje tanio na dogodnych warunkach
Edmund Wróblewski, Brusy Tel. 4.

Na sezon szkolny
polecamy s

teki, tornistry, książki, słowniki, 
tabliczki, gąbki, zeszyty, bruljony, 
piórniki, cyrkle, kompasy, kredki, 

farbki, trójkąty, linje i t. d.

, Księgarnia Dziennika Pomorskiego".

DRUKARNIA
„Dziennika Pomorskiego"
Chojnice, ulica Człuchowska nr. 13

Wykonuje 
wszelkiego rodzaju

druki
jak: formularze urzędowe 
dla przedsiębiorstw, druki 
reklamowe, zaproszenia i 
plakaty dla towarzystw, 
wizytówki i wszelkie prace 
wchodzące w zakres dru­
karstwa Dostarczamy druki 
wykonane fachowo, czysto 
po cenach najniższych rów­
nież i w niemieckim języku.

Pomogę W. P. oszczędzać Ludwik Roschprzez moje
TANI E DNI,  do 15 września 1931 r.

na p rzed m io ty  u żytku  d o m o w eg o . W\ korzystajci e tak rzadką okazję 
nabycia przedmiotów kuchennych i innych domowego użytku i przedmiotów stalowych • *
w bardzo dobrej jakości. Vl)QJI1ICC*

W celu zapoznania z memi niskiemi cenami, podaję kilka poniżej : ta lerze  p ła sk ie  i g łęb o k ie  25 gr. — filiżanki 25 gr. — m iski od 30 gr. począw szy  
półm isk i 4 z ł., — dzbanki do kaw y 2 litr. 1,35 zł. — garnitur do m ycia od 8 zł. pocz., pozatem  szk ła  do zaprawy, n oże , w id e lce , łyżk i i Inne.

Rsdakefja i Admaniatacja: Chojnice ul Człuchowska 13 — Pocztowe konto czekowe 201332 — Konto bankowe: Bank Powiatowy Chojnice, Miejska Kasa Oszczędności 
Chojnice, — Telefon 44 Adre. telegraficzny ..Dnem. Pom." — Skrytka pocztowa 33 t=* Drukiem 1 nakładem drukami „Dziennika Pomorskiego" w 
Km  treść odpowiedzialny: Redaktor Bonifacy Chmielewski aam łenkaly w U ij a t n r f  .... _ Wydawca Władysław Juljuaz Schreitoer w


